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~ l" I~ O~J[ O~IU " W nie a~[e ,,~ana[ii" 
Wydalenie .posł·a Polakiewi(za z szeregów B. B. jest nadal najwiekszą sensacją 

War s z a w a. (TeJ. wl.) Polltyczuą 
sensację dnia jest nadal sprawa usu­
nięcia posła Polaldewicza z szeregów 
"BezpariYlnego Bloku". 

GwaUowny prolest zarządu Związ­
ku Młodzieży Ludowej, który ujął się 
za swoim prezesem i zagroził skarg Q 
sądową osobom, zn.lesławiafącym, w 
ie~o mniemaniu, posła PoIakiewicza, 

Dr. KAROL POLAKIEWł.cZ 

tłumaczy Jasno, dlaczego prezydium 
B. B. tak długo ociągało się zarówno 
z wyciągnIęciem konsekwencyj z orze­
czenia sądu partyjnego z ·17 grudnia 
roku ub., jak i z ogloszeniem uchwały 
prezydJum B. B. z 13 b. ID. 

B. B; wzięło posłowi Polakiewlczowł 
grubo za złe, iż przeciągał członków 
z wybitnie "sanacyjnego" Centralnego 
Związku Młodzieży Wiejskiej do swo­
je' organizacji - "Związku Młodzieży 
Ludowej", również "s8nacy'nej", ale 
posiadająceJ pewną odrębnoś6 w 
swoim programie spolecmym. 

"ZIELONE KOSZULE" NIE DAJ4-
SOBIE DMUCHAć W KASZf: 

Zwię.zek Młodzieży Ludowej. o któ­
rym mowa, poczę.tkowo był organiza­
cję. stronnictwa "Piast". Po zamachu 
majowym znany działacz ludowy, p. 
Dzendzeł, przeszedłszy sam do "sana­
cji", pocią.gnął za sobl'), częściowo i tę 
organizację, znaną pod nazwą ,Zielo­
nych Koszul". Przyjęła ona. iak to mó­
wię., ideologję ma.rszałka, chct),c jedno­
cześnie utrzymać pewną odrębność w 
swym programie społecznym. W ro­
ku 1928 na czele związku stanę.ł p. Po­
lakiewicz, od którego B. B. oczekiwał, 
że odrębność zlikwiduje i wcieli Zwię.­
zek Młodzieży Ludowej do centraneg-o 
związku, będacego wytworem B. B. 
Niewiadomo dobrze, dlaczego p. Pola­
kiewicz o-kazał się jednak w tym wy­
padku niezbyt posłusznym wykonaw­
cą. p t' a w d o p o d o b n i e c h c i a ł 
s o b i e z a c h o wać s f erę w p ł y­
w Ó w, n a k t ó rej m ó g ł b Y 
w z m o c n i ć s w ą p o z y c j ę. 

To do-prowadzilo do konfliktu. któ­
rego o,statni wyraz stanowi usunięcie 
p. Polakiewicza z B. B. 

ARGUMENTY, KTóRE - O DZIWO! 
- NIE POSKUTKOWALY 

Ostatnie posunięcie prezydjum B. B. 
w stosunku do "Zielonych Koszul" i 
ich przywódcy, poprzedziła swoista ar­
gumentacja. Otóż, gdy "Związek Mło­
d7.if'7y r 11'lnwef nie zgodził się na po-

. kół polity(zny(h 
łączenie z czysto .,sanacyjnym" Centr. 
Zw. Mlod~iezy Wiejskiej. poczęto tłu­
maczyć opornym, że pozbawien\ zosta­
nę. posad. a zasiłki będą im cofnięte. 
Istotnie mmistersŁwo opieki społeczneJ 
COfnęłO~ ziłek wypłacany w kwocie 
2000 zł iesięcznie, a ministerstwo 
spraw we nętrznych 1900 zł Dnia 4 li­
stopada oku ub. doprowadzono do 
zjazdu de egatów Zwią.zku Młodzieży 
Ludowej, aję.cego zadecydować o po­
łączeniu. Obrady, wyznaczone na go­
dzinę 10 tano, zaczęły się dopiero o 
godz. 14 opoł., a czas ten wyzyskano 
na należy e obrobienie dele~atów. Mi­
mo to do pochłonięcia Związku Mło­
dzieży Lu owej przez Centralny Zwią­
zek Młod~ieży WieJskiej nie doszło i 
sprawa nię jest jeszcze zakończona. 

Zaznadyć należy. że p. Polakiewicz. 
po wYl'ok~ sądu pal"tyinego. wydflnym 
w grudni~ roku ub .. ustl'),pil ze stano­
n'iska prezesa Zwią.zku Młodzieży Lu­
dowej. Obecnie przebywa na urlopie, 
poza War.<;zawę.. podobno na wsi. 

go, przed laŁy mąż zaufanIa Belwede­
ru, PQtem Sulejówka. a wre$zcie znQ­
wu Belwederu. po~eł Karol Polakie­
wicz, którego syna . do c-hrztu trżymał 
mal'szalek Pił~udski, p.opad~ w nieła-
skę. . 

Wysntlni~ty przez BB. na zaszczyt­
ne stanowisko wkemarszałka Sejmu 
na poczatku kadencii obecnej Izby, p. 
Polakiewicz w ciągu obecnei ~e5ii ani 
razu nie przewodniczył. lZ'dyż marsza­
łek ś\" italski pf()sił o' za ~tęp5two za­
zwyczaj albo wicemarszałka Cara. al­
bo wicemarszałka Malwwskiego. Pos. 
Po)akiewicz, jakkolwiek laj'mowal na­
dal miejsce w oierwszym rzędzie ław 
BB., siedział na uboczu zdl\.la od pp. 
Sławka. Prystora. Cara. Radziwiłła i 
pozostałej elity BB. 

Jakie są orawdziwe pow/-,xh- nieła­
ski. w która popad~ pos. Polakiewiez i 
kt6ra d.opl'owadzlła do u:3uqięcia go z 
B8. - trudno narazie coś konkretn&.l:'o 
powiedzieć wobec brakl,1 tJrzf;'dQwego 
komunik<ltu rzadoweg'o k.lubu." 

OśWIETLENIE "aOBOTNIKA" SKł-D TA SROGOśó1 
~j6Hs,tyc::zo~ "R<>.~tni~·~ ta,k flisze l Koła polityczne w stolicy zastana-

()~ tel sensaCYJne] st)raWle: wiają siQ nad surowością prezydjum 
.. Od dłuźsze"o czasu zwracało po- B. B. wobec posła Polakiewicza. który 

w.szechną uwage. ii jeden z na kzvn- jest przecież krew 7. krwi i kość z ko­
niejszych działaczy ob9zu pOma.iowe- ści I-szej brygady rewolucji majowe-j. 

Zydzi zdemo!owali 
,hrześci'iański skład delikatesów 

JJIotywem na'padu byl fakt, ~e clłr::leścija,łin spr.~edawal 
::Inac::lłłie taniej pomarańc::Ie, ani~eli jego ~ydowścy kon­

kurenci 

L ó d Ź, 24 lutego. kamieni, wyblia.iąc szyby i demolui!\c 
W połowie ub. roku przy ul. ii Li- wystawę. Przechodzący pat.rol PQlicyj­

stopada 35 z li:'ustem urządził skład win n:v zatrzvmał żydo.wskich .. bohaterów", 
i wódek oraz delikatesów ch.rześcijanin odprowadzając ich d-() IV komLsarjalu 
p. Zygmunt Bruźdzlński. Ponieważ w P. P., gdzie s-porzadzono 'im protokół. 
okolicy tei dał się odczuwać brak na- Nazwiska zatrzymanych policja zacho­
prawdę katolickiej placówki ku-pi-eekiej wuje w tajemnicy ze' względu na dobro 
cała dzielnica robotnicza poczęła tłum- prowadzonego dochodzenia. 
nie odwiedzać sklep p. Brużdzińskiego, P. Brużctiziń-ski oblicza straty, wy­
zakupując u niego towary po znacznie rządzone · mu przez rozwścieczonych 
niż:5zych cenach. niż w sasie.dnich skle- Żydów, na kilka tysięcy złotych. 
pac:l żyoowskkh. Sprawa pOwyższa niebawem znaj-

Ostatnio p. Bruidz.iński zakupił w dzie si~ na wokandzie sądu łódzkiego 
Gdyni wil,'kszv transport pomarańcz, i przyniesie niewątpliwie wiele cieka­
pO sprowadzeniu których do Lodzi i po wych szczegółów z za kulis nieuczciwe­
przeprowadzeniu uczeiwei kalkulacji go handlu i konkurencji ze sklepami 
począł je 5przedawać po cenie niższej żydowskiemi. 
o 20-30 g-r. na k,g-. n i ż s ą s i e d n i e ---__ ---
skl«lpy żydowskie. Uczciwe ee- W· t h I lak 
ny chrześcijanina M'obiły furorę do te- 13 rany w op.anem 
go stopnia, że nawet ŻydZi poczęli 0-
mijać sklepv swych współwyznawców Z a k o p a n e. (PAT.) . Silny wiatr 
i t ". ., halny poczynił tak w lasach, jak i w 

zaopn rywal: SIę w pomarancze tansze samem Zakopanem duże spustoszenia. 
i pi~T\,:'S,zor:zędnej jakości w sklepie p. W Zakopanem wiatr uszkodził parka. 
Bruźd,ZlllSklego. . • ny na dużym stadjonie sportowym 

~sró~ Żydów, wlaśckle!I _ sklep~w i przy skoczni na Krokwi, zniósł zu­
okol1czn~ch, z,apanowa~a .~on~terna~Ja: I pełnie skocznię treningową na Lip­
Po. wspólnem poro.zumlelll.U SIę zło:zyl! kach, zburzył znajduję.cy się na wy. 
0111. p~wną. sum~.' J~k głOSI komulll~at kończeniu dom na Bystrem, połamał 
POhcnny .' za me.n1 adze. te Wynal.ęli wiele drzew i t. d. W górach spadają 
~zteroch. z~do,,:,sklCh. zbIrów, PQlecaląc w wielu miejllcach lawiny. Szczegól­
lm kar!l1e~lall!l wyblć szyby w SklepIe nie d~że lawiny spadły z Wołoszyna 
p. Bruzdzlńsklego. w dohnę Roztoki, -z których jedna Q 

One.gda;sze.go wieczoru. po zamknię- szerokości okolo . l50 ' m zniszczyła na 
cłu _ s.kle.pu, gdy personel sklepu p. dużej przestrzeni młody las. 
Bruździńskiego zajęty był obliczaniem Polskie Tow Tatrzańskie ostrzega 
wpłyWiU kasowego, na szereg dużych o- turystów przed, niebezpieczeństwem 
kien ' wystawowych posypal się graAi lawin. 

Jest jednym z przewódców i najbar­
dziej bojowych działaczy sanacyjnych 

w okresie walki o władzę między 
1922 a 1926 r., obsypany później szere­
giem zaszczyt"ów i honorowych stano­
wisk. zdawało się. mę.ż zaufania naj­
wyższych czynników. 

I nagle ten surowy, bezlitosny v..ry .. 
rok. 

W sferach "sanacyjnych" potępienie 
posła Polakiewicza tłumaczy się tem, 
łt kierownictwo "sanacyjne" stosuje 
inną miarę do eUty pierwszo-brygado­
wej, a inną, znacznie poblaźliwszą, do 
ludzi i grup .. tymczasowych", taktycz­
nych brygad i przybudówek "sanacyj­
nychH

• 

Słuszniejsze wydaje jednak szuka­
nie rozwię.zania. zagadki w obecnym, 
głównym celu politycznym .. sanacji", 
którym jest poOzyskanie za wszelkę. ce­
nę szerokich mas włościański ch . Kie­
rownict~o "sanacji" wle doskonale o 
tern. że na dłuższę. metę nie zdoła się 
utrzymać w oparciu tylkoO o aparat 
biurokratyc7.l1Y, bez poOzyskania sil spo­
łecznych. Stąd zwrócenie się ,.frontem 
do sza.rego człowieka". 

Dr. Polakiewicz zajmował jeden z 
głównych posterunków w walce .. sana­
cji" o pozyskanie wsi i chłópa i w wal. 
ce tej nie chciał pooPoOrzę.dkować się 
zleceniom tych, których uważał za nie­
kompetentnych. 

WNIOSKI, KTÓRE WOLNO 
WYCIł-GAÓ 

Tak czy owak, sprawa dl'. Polakie­
wicza jest jednfm z dalSZYCh dowodów 
pogłębiającego się w szybkiem tempie 
kryzysu w łonie B. B. 

żYCIORYS 
DR. KAROLA POLAKIEWICZA 
Poseł dr. Karol Polakiewicz urodził si~ 

4 marca 1893 r. w Dublanach (Krantzberg). 
Gimnazjum ukończył w Krakowie i Lwo­
wie, . prawo studjował na uniwersytecie 
lwowskim. Ukończył ponadto stud.ia eko­
nom,ii politycznej w Oksfordzie. Już w po­
czątkach wojny światowej zaciągnął si~ 
do Legjonów i slużył w 3 i 4 pułku. Odbył 
kampanję karpacką, a po ukończeniu 
szkoły podchorążych jako podporucznik 
w bitwie pod Łódką Mireńską został kon­
tuzjonowany. Od 1918 r. zostaje dowódcą 
6 kompanji 4 p. piechoty w Krakowie, na­
stępnie szefem kancelarji D. O. G .. refe­
rentem politycznym. a od czerwca 1919 r.' 
zastępcą szefa oddziału politycznego M. S. 
Wojsk. Na własne życzenie został zdemo­
bilizowany w 1921 r. i jest odznaczony 
krzyżem Virtuti Militari oraz Krzyżem 
Walecznym. 

W Zw. Legjonistów Polskich odgrywał 
stale wybitną rolę, będąc wiceprezesem 
tego związku. Jest również członkiem za­
rządu głównego Zw. Strzeleck iello. nie 
mówiąc o wielu stanowiskach. które zaj­
muje w różnych organizacjach społecz­
nych. Od roku 19"28 pracował Icłównie W 
Zw. Młodzieży Ludowej i l działalności 
jego na tym właśnie terenie zrorlzilv się 
pod jego adresem zarzuty, które w kon­
sekwencJi zaprowadzi1y posła Polakiewi­
cza przed sąd partyjny. 

Działalność pOlityczną rozpoczął poseł 
Polakiewicz w polskiem stronnictwie lu­
dowem .. Piast", gdzie był reprezentantem 
.. piłsudczyków", którzy, jak wiarlomo, 
przebywali w · różnych partiach Z tego 
też stronnictwa wszAdł poraz pierwszv -io 
Sejmu w r. 1922 (z woj . biafm'tnckieA'ol i 
odtąrl Już stale nie rozl"tawal ~ie z fnłelem 
poselskim. Po przewrocie maiowvm prze­
niósł się do B. B. i w ostatnim Seimie był 
z ramienia "sanacji" wicemarszałkiem 
Sejmu. 



Narciarskie mistrzostwa Polski 
Stałłisraw ,tl,(tł'usal'~ ,niłStr,lJfHU U' kOIl~bhtacjl - A.MeJ'son 

'U-sta.1a rel~(Jł'd SkO('Zl'łi ')'6 łn 

Z a. k o:p a. 11 e. (Tel. wł. ) . W niedzlp- l , Wisła) !t2ĘS,6.1. Andrzej ~lal'us-atz 
lę pogoda w Zalwpan0m si ę .macznie (SNPTI) 424,lt. li. Crulsen (Szwecja) 
poprawiła. Przy dwóch "t.opniach '107,5. 6. Ja1\ MaruSarz (SNP'l"l') 398,8. 
mrozu i po~(}dzie s}()uecznej odbyły sili 7. Te~e:l'l'e (lO'N Lwów) 392,9. 8. Wa­
sk{J,ki na Krokwi w warunkach śnieg<J- W1l'ytk.o ( So'kół • Za,kopane) 381. 9. 01'­
wyc.h c\oskonałych. poniewa,i, \\ noCy le\vioz (Wisła) 382. 10. Sitarz (Wisła) 
spadIł śWiezy śnieg . 398. 1 L M-l'owNI j 2. Lorl"\, t3. Bo-

\V konkursie skoków do kombinacji chenek 
zwyciężył Stanisław Marusarz z notą \V konkul'gie otwartym zwyciężył 
229 (ISkoki 52 i 52 m ). 2. Łuszczek 220,3 Rejder Andersen (Norwegja) z notą 
(50 i 50). 3. Garlquist (Szwecja' 218,5 228.2 (skoki (19 i 76). Ostatni skok sta-
47,5 i 48). 4, Ancl:rz.ej Marusarz 21'1,5 nowi QOWY rekord ' skoczni na Krokw'i. 
(50.5 i 47). 5. Orlewicz - Wojna 20D.! 2. Stanisław Marusarz 218,8 (7i i 71). 
(M. i5,5). 6. Jan Marusa,rz. 7. Górsh '3. Guudt!l'oon (Norwegja·l 215,0 (64 i 

Dotychcz·us.owy mistrz pol'sl\l Broni- 71,5). ·t AndJ'zaj M<.l'Us,a.l'Z 2Q3,9 (00 
51 a v,,' Cl(:oc,h wsl\Ute.k wypa·dtku w biegu j 65). 5. Ca.rlrrulst (SzwecJa) 179,2 (57,5 
na 18 km w sob-otę w niedzielę w s,1\O- i 59). 6. Orlewic~ 188 (54 i (1). 7. Bo­
kMh nie start.ował. chene-k 187.7 (54 i 58). 8 Rzepka,. 9. 

VV wyniku bi-egU i skOKÓW IńiSltrl(:~ Lanko$?]. 10 . .Jal·OSZ. 
stwo Pol.ski w l\ombinac,ii zdobył Sta.· W rotlieoc\-zialek roz'P-oczna sj~ za-
nislaw Marus.arz (SNPPT) 453 punkty, wody c10 Iwm.binacjl alpejskłe.i. 
2. Górski (Wisła) 427,9. 3. Luszczek 

• 

Pięściarze Warszawy 
biją reprezentację Berlina 
Wyni1~ 9:,), - Zaslu!;o.w ~wycif:stwo stolicy 

Wladza policyjna w ~ledjolanie rol'ga·nizowala dla swych policjantów kUN! zapa~nJc. 
twa. sprowadzając jako insirul,- tora daw~. mit3trz.a świat. Re'1ato Gal'dini'ego. Widzi­

my go na zdjęCIU, pol~azUJącego specjalny chwyt. , 
w wadze pÓłśrednie1 Durkowski zl'emiso­
wal z Dorobą JJ, w wadze półciężkiej 'Kło­
dl18 (Wima) wygrał z Kozakow'em (Legja~ 
Wal'SZ/l.wa), w wadze piórkowflj Woźnia­
kiewicz (ll{Pl pokonał przez k. o. w dru~ 

Dywiz la messyńska 
do Afryki .. 

War s:t a w a. (Tel. wł.). Mię~y- starda góruje Niemieo. podczas A',(tv w giem starciu Mikolalcn'ka (Geyer), · 
. P l k kt' ł Wicemistrz Europy Zehet~ayer przy· 

R z y m. . (PA T) Okręt .. Vulcaniał',. 
udaja.(:y si~ do Afryki wschodn'iej, przy­
był wczoraj z Neapolu do Messyny, 
skąd zab-rał ~ZI;ŚĆ dywizji messyńskiej. 
zwan~i .,Peloritana". Miasto udekoro. 
wape ie.st flagami. 

narodlowe międzymiastowe spotkanie I trzeciem lepszy Jest o a, ory n e jetdża napc .... uo na turniej międzynaro 
pięściarski~ W,arszawa - Be.rJin wzbu- i moż.e iednak odrobić już straconych dQwy ,.sokoła" w Poznaniu w dniach 16 
-dlziło duże zainteresowanie, to też cyrk I 'Punktów. i 17 marca, o czem zawiadom.il związek 
wypełnił się do ostatniego miejsca, W wadze półśredniej 8 e w ery· austrjacki organizatorów. 

Mooz sam n.ale.ż.ał do bardzo cie"ka- n i a k remisowa} z Z b o rsc h e t e m. Dywhia ta. na której czele sŁoi gen. 
wyoh. choelaż drużyna Berlina nieco S~weryt,liak mjał ball'dlzo slab,· dz}eń i SZERMIERKA 
zawiodła. Poza dużą rutyną i dobrą n~e umIał s~ble pora.dzi~ z prze<n~vni-I Druiynowe mistrzostwo 5zennlercz8 w 
kondyeją fi!~·cznl\. Niemcy przedsta- kIem. Wymk remisowy krzyw-clzi ra- Warszawie zdobYł Poliryjny ł<S. przed 
wiali $ię technicznie dość słabo. War- cz.ei niOOO' Niemca. Legją i AZS. W Łodzi mistl'zoatwo zelobył 

Pavope, składa się z bryg-ady piemonc­
kiej. 3, 4 i 75 pułków piechoty oraz 24 
pułku arŁylerji polowej. • 

!łZawa wystą.pila bez Kozłowskiego, W waCl,ze śrędniEij Pi s a rs k i prze- Wojslwwy KS. przed Pocztow'ym I{S. 
którego z powodzeniem zastąipil P()lus. grał przez k . o. w 3 Marci.U d,o S c h e 1-
Wszyscy zawodnicy z Warszawy, z wy· 1 i n a. Poezfltk~wo przeważał PiEarski, 
jątkiem Seweryniaka i Pisarskiego, spi- który stosuje bardzo mądu taktykę, 
sali się dobrze. t.rafiaiae Nit"mca rżadko, lecz czysto. 

Za obrazę premj. Flandina 

W wad~e muszej C zo t t e 1~ pÓ'l{{~ W3 sttreiu Pisarski otrzymuje cios w 
nał Krii·gera na punlcly. Pola.k dale- srezE'.kf;' i pożwala się wyliczyć. 
ko szybs~y góruje nad przeeiwni1dem W wa·dze półcieżkieJ miła nie,gPO­
przez wszystk!-e 3 starda i zwycięża Z8- dzianl{ę sprawił D 01'0 b a 1. który po­
sh.tż(!nię. konał zdec"dowanie K y (u s s a. Przez 

W wadze koguciej R () t h o{) l z (W) wszvstl\le 3 rundy ata,koOwał zawzięde, 
pokonał Weinholdta (B) zdeóydowanie niepozwalając Ni.ęme.oml dO.iM doO gło­
na punkty. _ I su. Zw:vc le.stwo D-or()b~' przyJ!;'t? z du-

- W :,wf1~e , pió:t;koWe.j zW~'ci(;'żrł Po.- ŻYJr1 ~Jltuzia7.mem, gdyż . 1)6 \\·YOlk;u. tej 
1.u s (W), bijąC na p·unKty ft5eklera (Bl. warki Warszawa. poowadlZąc 9:5, mJft.ła 
Polak g6ru.fe nad Niemcem ' wzr()5te-m "i zwyciE;stwo z,a,pewni<Il1l'. 
długością rąk. To też iest on lepszym W wadze eip,żkiej N e u d i n g (W) 
w walca na dystans, podczas gdy Ro- p.rzegrał do Pol c a (B). Niemiec co­
okle.I' p-rzeważa w zwarci.u. Pie,rW8Z& najmniej o głowę wyższy <ld N-eu-dinga 
dwa S't.ar~lę. należą d,o Polusa, w 3 nie- wygrał za~lużenie. chociaż nie zapre­
~() lepSzy jest R5ckler, ponieważ Polus zent-owal żadnych spoolal-n:vch wal.o-
slabni~. leez wy1Jrzymu.ie do końoa i rÓw pll?Ścia,rskich. . 
wygrywa ni-ezna.c2mie, leez zasłużenie. W ringu se-d'ziowllł p. Wle~er l!: Ka-

W wadzę lekkiej BąkQwski przegrał l Łowie. na punkty pp Lehmann - Ber­
do Vietzkego. Prze$ pierwsze d\va lin i Cendrowski - Warszawa. 

Saneclk'owe 
mlstr~ostwa Polski 

W Kryni~y rozpoczęły si~ d,wudlni<J­
we saneczkowe milStrz,ostwa P-olsld. 
Wskutek odwilż'y stan toru !'>aneczko­
wagI> był tak niez.adawalająey, że za­
miaslt. w ,południe zaw>O'dy l'07.p.ocz~to 
o.opiero popołudniu, lecz mimo to to!' 
był ba,rdlzo cię.żki tak, ~e rewl taty są 
nieszczególne. Startowało 20 zawQ<d­
nilków. W pierwszym dniu roze,gorano 
tytko pje.rwsze zjazdy w bieg,ach jedy­
nęok pań i panów oraz dwóJek. W pie-­
ga'Ch pań wysunęła się na c~olo PQ 
pierwszym dn.iu Enker6wna, w biegu 
pa.nów Enker i WitkoOwlSki. Dokończe· 
nie zawGdów odb~z.ie. się w 'P()nie~ia­
ł-ek po.południu. (Tel. wł.). 
Skoki 

CIĘżKA ATLETYKA 
W PabIanicach odbyły się mistrza· 

litwa okręgowe w zapasaCh, 1,t61'o zgroma­
dziły bardzo du~o publiczności i przyn!o. 
sly w poszczególnych walkach następu]!\-· 
ce wyniki: W wadze piórkowej Szadur­
ski (Un./a - Lódt) pokonał na, punkty 
Czesława Kawała (Wima - Lórlz); Opac­
ki (Sokół - Łódt) zwycię~yl Sobczaka 
{Unja), Pietrzykowskl (Sokół - Lódź) -
13u]{ał~ (Unja) i Świętoslawskl (l{ru8ze 
Ender _Pabianice) - Andrzejewskiego 
(Sol(ól - MM). 

ce wynikI: Łuczak (Unja - L6dt) zWy­
ciężył Syreka (Wima)( Ignaszewskl (SD­
kól - Lódź) pokonał Zalo'zewskiego (U­
nja ~ L6dź), Stachurski (Wima) - Wnu­
lm (Krusze Ruder) i WladY!i11aw Kawał -
(Wima) - Kidlel'a (Siła). W dl'uJtiem Im­
le Ignaszewski uzyskał punl<ty wskutek 
rezygnacji SyT'eka. Łuczak pokonał Za­
krzewsl<iego. Kawał - Stachurskiego i 
l{indler - WnukI! .. 

W trzeciem kole I~nl!-szewski pot<onal 
Łuczaka, !<indler - $ŁachurskieJto i Ka­
wał - Łuczaka. W rezultarie mistrzostwo 
wa~j lekIdef' zdobył Wlady~law Kawał 
(Wj-roa). drugi JI:~naszewl!!ki (Sokól-Lódź), 
tr1;ecl Kil1dler (Silłt). 

W wadze ci ężld a,! LlpeZYl\slti ('I{rul1ze 
Ender) pokonaJ na punkty Zlmm.era (W1· 
maj. 

Na Illacie sęd!iował p. TUlDCh. 

t YżWIARSTWO 
Kalbąrczyk. ustalił n~ zawodach w Oslo 

nowy rekQnł pnI sld w hlegu na 500 m w 
cza.sie 47,8, 

PIŁKA N01NA 
"Ruch" (Wielkie Bafdakl) pokonał w !ta­

dzionkowie reprezentację Tarnowskich 
Gó-\, 10:1 (3:0), "brAmki st"zelil Wi1i~ow­
ski, po 3 PeŁerek i Włodarz. ..Pogoń" po­
konała ,,1. F. C," 4:1. 

W Lodzi "Widzew" zwyciętyt "Unfon­
Toul'lng" 2:1. 

W l[rakowle .,Cracovia'· noko-nała miej· 
,~r,OW& •• Polonię" 7:1 (6:0), oraz "Wisła" -
Gt'zeg6rzecki KS. 13:0 (7:0), 

PIEŚCIARSTWO 

ZAPAśNICTWO ~ary'ż .. (PAT.) Sekretarz organi-
Zapaśnicze misirzostwo Łodzi zdobyli ~CJl rojahst. cznej De la Roc~.e-For­

w wadze koguciei Lange (Witlla" w wa-I dl~re. został. s~az~ny w apelaCjI na.4 
dze półśredniej RafaIa (\Vimal, w wadze llllesHJ.ce WIęzIem~ za wyp0','Vledzeme 
średniej Hinc (Wima) oraz w 'Wadze p61- pod adresem premJera Flandma obra-
ciężkiej Śllcki (Wima). żających słó'w. . 

Proces 'o spalonv wagon, pocżłowy 
Poc~ta pols!.-« #ąda od az1ioiliJuNtnl'rLL8.600~ .'C· :; . ' . 

G d! a ń s "k. (PAT). Przed s"dem ;;'~łek ~ ,.~~t~l'ia\&m 'ł~t~~pQfnY'm:. ~&'kt) 
gdaMkim rozf)<lczął się dziś roces wy· ZWYKłych pacze"k oocztow\'eh. 
ntkly wskutek p()żaru wago lU poczto- Poczta. polska żąda od strony po­
wego oocią,gu pośpie.sznego Gdynia - zwanei odszlvodowania w wysokości 
Poznań - Kraków w dniu ił b. m w li8.600 złotych. Pełnomocnik poezty 
pobliżu dw()r~a &rłówne·go w Gdańs'ku. polskiei doma~ się od sadu nałożenia. 
Ja,ko powódka wystepuie poczta pol· aresztu na firmę "Diana" na 51.000 
~ka. Pozwana jest firma Ą"d.ań::ka guldenów. 
.. Diana", stojl:\ca pOd zarzutem sp.owo- Wyroku należy oczekiwać w dniach 
drOwania poża,ru przez nadawanie prze- najbliższych. 

Rezultaty narad fran(usko-ausłrjacki(h 
Stwierdza się UJ'~ędowo zblUene.e się do ręlwjmi pokoju 

P a ryż. (PAT.) Ag. HaYasa dono­
si: Po zakończeniu narad ministrów 
francuskich i ausŁrjackich ogłoszono 
następujący komunikat urzędowy: 

Ministmwie francuscy i austrjaccy 
do~onaU wspólnie przeglądu sytuacji 
ogólnej. zatrzymujt}c się specjalnie na 
warunkach. które pOZWOliłyby na roz­
wój zaufania j utrwalenie pokoju w 
Europie środkowej. Ustalon() zgodnie, 
że porozumienie brytyjslw. franm­
sJiie ma na względzie, że pakt środko­
wo - europejski, którego za.sady zo­
stały sprecyzowane w rozmowach 
francusko - włoskIch w RzYmi~, sta­
nowi czynnik bezpieczeństwa, stano­
wią.cy wraz z lnnemi paktami regjo. 
nalnemi niepodzielną. całoŚĆ rękojmi 

pokoju. - czynnik, mogący ułatwIć 
rozstrzygnięcie spraw, znajdujących 
się w zawieszeniu. 

, Nieza,l,sżn'ie od "kÓl zystnego wplywu, 
który takie rozstrzygnięcie miałoby dla. 
żye!a gospodarcze.go świata. obie stro­
ny stwierdzaia dodatnie wyniki. osią· 
gnięt3 przez k-onwenci~ g()spodarc~ą, 
zawarte p-omiędzy Austrją a inneml 
państwami. a w tej liczbie l Francją· 
Pragnąc zapewnić nowy postĘ'P w sto­
sunkach przyjaźni p-omiedzy Francj& i 
Austrją, postanowiono z~odnie przed .. 
sięwziąć w najbliższym czasie rokowa­
nia dla rozwoju kontaktu i wymiany 
w d:ziedzi nie naukowej. artystycznej i 
literackiej. 

Na grobie Kazimierza. Brodzińskieuo 
D r e z n o. (PAT) W trzecIm dniu :'Jtawiciel licznie zebranej na cmenta­

pobytu gości polskich w Dreznie udano rzu k-o!onji polskiej w Dreznie, Jan 
się przed połu.dniem na oma.ntarz ka- Bauer. 'W serdeczn~'ch słowach od'po­
tolicki przy Friedll'ichstrasse, zwany wie.d7ial prez. Starzyński, _ . 

W dl'ulliem kolo w tej samej wadze S~a· 
durski pQlwnnł Sobczal<a, I<awal - OPae:­
kio~o, Pietrzylw'ws!,j - AndrzejewskiegQ 
i Swiętoslawsld - Bul'alę· 

W tr7.ocł~m kole Szadursld 7;wYcię~ył 
Opackiego, J{aw8.ł - Piotrzykowskiego, 
Sadu Iski - Pietrzykowskięgo a Swięto-
8lawc;kj - Szadursldego. MlstrzQstwo zdo. 
był tem samem Świętoslawsld.. Drugi 
Czesław Kawal. trzeci Szadurski, który 
dotychczas walczył tawsze w wadze kQ-

kiedyś cmentarzem polskim, ze wzglę- Następnie prez. Sta ·rz"ń.ski i wice­
QU na \ie~ne groby polskiCh ernigran- prezydent Krakąwa. Sko(,z.~·la~ złoŻ\'li 
tów -polityczn,rch z epoki p.op·owstanjo- na 't'robie Bro<lzińskieg-o oiekn\ wie­
waj. Leża nil nim kości zasłuionreh nie.c ze ś\-\ieżesro kwiecia ze \\'stt;'ga'ni 

"CuJavJa" InowrąQlaw - "IJtlkąbi" 911. jednoste.k. m. in. Kazimierza Brodziń- o .barwach Warsza\\'\' I Krakowa Po 
Lada uległ IłirenbaUn'lClwi. MartY'$lllk po- skie .... o. generała ';klLrbek p WOj·c7:\i.·ń- zwioozeniu inn,"ch ... obó", "'O!:.C IE 001-

guciej. . 
W wadze lekkiej uzyskano następują-

kOflał KTą,w!en)dego. pudzlal( - Rozen- ,., .. .... v 

bluma, Mrozowski przegrał przez te ch- skiego ()raz członków znanych po- scY. : e.gnani przez kolonie p.obka uda-
niezne k. o. do Neustadt. Tuszyń8kl przez: wszechnie rodzin polskich. ,li się na dalsze zwiedzanie urządzeli 
k, o. w ł starciu do Frodlsa, Lewandow8ki ZebranYCh przed nagrobkiem Kazi- miejskicl). . 
remisował ze Stahlem. Z powodu nie- . B d" k' .~" . l ITi h O A"odz . 17,50 droga na Berli,n goście 
przybycia Pilika I Neudinga "CUiaVia"l rn1(~~~a. ro- ,zms Ie~o g'\.",c~ po SĄ C j po.lsc o u.ścili Drezno 
uzyskała ~ punkty bez w/tlki. POWIta} wl} WZ~U$zajacych 1 PI! l Oy{'łl y P , 

W Lodd w zawo4ach międzykJubowycp. głęboKiegO patTJ-otvztnU slo" il~' !' fJl'zed- ( 



• 

[J liiI' 
Kapelan z "Daru Pomorza", polskie, freg~ty, odbywającej podróż naokoło świata, 
opowiada o bytnoś(i na jednej z Wysp ZÓłwich, która ma powierzchnie powiatu 

i tylko (złerech mieszkańców 
(Od wł. koreF-pondenta "Orędownika"). 

.. D a r P o Dl o r z a". w grudniu. 

WYSpy Galapagos. choć mało znane 
i słabo z,aludnione. tyle jednak mają 
uroku w sobie. że wo}e>liśmy skrócić po­
stój w innych portach 8 przedłużyć go 
tuta]. Miłośnicy prz,'·rody. a zwłaszcza 
fauny. dużo maja na nich możności ba­
daó naulwwych. Marynarze. wędil'ują­
Cy O<> bezbrzeżnych oceana.ch., mogą. tu 
odP<lcząć pO ci~żkich zmaganiach z ży­
wiolami morskiemi. Pomiędzy star­
szymi kolegami byli tacy. którzy po 
osią,gniędu emerytury chętnieby tu 
osiedli. ażeby przeżyć resztę dni· w zu­
pelnem zaciszu. zdala od "rruiskliwe­
go zg-ielku wielkomiejskiego: 

Z zadowoleniem przyjęliśmy dacy­
zj~ komendanta. żeby zwiedzić jeszcze 
jedną z tych ponętnych wysp. Skiero­
waliśmy się do Post OWce Bay na Flo­
reanie. Nazwa tej zatoki wzięła począ­
tek od faktu. że pierwszem wogóle 
przedsi~biOlTStwem' na Galapagos był 
rodzaj poczty spółdlzielczej. zapoczaf... 
kowanei Pil'zez łowców wielorybów. Na 
brze~u umieszczono beczkę w pobliżu 
mieisca lądowania. a nowoprz:vbywa­
jace statki zostawiały ta m pocztę, S~d 
wyrobił si~ zwycziłj. że' wszystkie ku­
trv rybackie. iachty. wz :l~dńie okręty. 
przejeżdżające przez' Galapagos. za­
trzymuja się w Pos,t Offie!? Bay celem 
sprawdzenia. czy w beczce niema li­
stÓ\\. Nieliczni mieszkańcy Floreany 
mo~a w ten sposób komuni,kować się 
ze światem. Zajrzeliśmy t my do becz­
ki. Listów było około 20 ze zna<::>:karni 
r6żnyeb kraj6'.\. Do niektórych kopert 
przyczepione były w zawiniętym paopie­
rze pieniądze na znaczki. Zaintt'reso­
wany tą. ;edyn/ł tego rodz&.ju pocztą, 
wrzuciłem do beczki również 2 listy, 
frankowane po!skiemi znaczkami. Je­
ien one doida. do Polski. będą dla mnie 
najlepszym .. recuercto de Galapa.~os". 

Floreana jest o wiele m:niei za.lud­
niona. aniżeli San Cristobal. Co do ob­
szaru tak wielka, jak mały powiat. ma 
niestety tylko 4 mieszkańców. Są ni­
mi rodzina Weymannów. Zdecydowa­
liśmy się ich odwiedzie!. aby poinfor'mo­

Odeszliśm:v czemprędzei. aby w głębi I Nie znaliśmy drogi do osadników 
wyspy oddychać czyste m i przyjemnem Floreany, Powiedzian~ na~ tylko t y­
powietrzem. leo że od Zatoki Rybne] mowa w prze-

Rozmach j piekno mostów amerykańskich 
Prez~denta Roosevelta plan odbydo-l dzący za jeden z najpiękniejszych mo­

wy gospodar.czej •. t. zw, "N. R. A:', a ,P0- I st~w ar!1erykańskich, konstrukcii ka­
święca du'o nl1e]sea robotom publlcz- I m:enneJ. 
n.ym, któ.r wplywaja na zml~iejszenie I . Drug-im ~ rz~?u jest .. George Wa­
SIę dotkh\'iego w Stanach ZJednoczo- I :;hlO~ton Bnd!:{e ' łączący Nowy Jork 
nych bezrobocia. Wśród tych robót i z dzielnicą New Jer~e~ ponad rzeką 
widnieje n.l pierwszym planie budowa l Hu,d.on. Most ten, jak WiękSW.ść mo­
dróg i mostów. stów nowo.iorskich. opartyie8t na kon-

Ameryka słynie nie od dziś z śmia- strukcji wiszacej na linach stalowych. 
ły~h ~onstrukcyj mostowych. Pl~r.wsze I Rrci~a daje wYobraże.~i€ o .p<>tę~nych 
wl"'lkle mosty p<>wstalv w drUglel po- rozmiarach konsŁrukclI i ujęta lest z 
łowie ub. stul~cia (Hud;"<?n B~idoge\. i !ą'! na j~vvżs~egQ. punktu ~ostu Pod ni?J 
CZ4 posz{'zegolne CZęSCI mIasta ,'0- mala na]'wyzsze stan;l Irdns.atlant.vckle 
wego Jorku. Od te~o cza.:u namnożY-l swobodny przejazd. Warto zwródć 
lo gię w różnych punktach Unji ame- zarazem uwali\"e na jezdni~ ko'owa mo­
rykańskie] wiele innych budowli mo- stu. niezmiernie szeroką ł rozgał~liają-

Most nArroyo 
Seeo" w Fasade-

nie. 
~ad ogrodową 
dliel'lirą pi~kne· 
!!o mia",ta kI:! li­
for'1i.i~h ~I'!!I. roz· 
r;<,\,>!a ,',: P<?!Pll 

elt>1<an".li wost 
kamiel11\ dla ru· 
dlU I-ainot'ftudo· 
we!"1o. Pc lnaka­
'(', '('?Clni mo· 

2':1. J \l t 1\110b; le 
:ol\\"i';)/' maksy· 
ma 1111\ ",t;,·pkoŚć. 
hl'? naral.3nla 
JOrT.l~>'I1 'Jllió\\ na 

n: \'OIIt)'F'('lt"ń· 

5tWl' b:->.. pie­
"l~'ch 'n; nnl wie 
ll\l"ma ,~ 11 m (>I"Y­

kOI\'-k l "'n.i1I 6n­
nwch')!io\\ nn, 

wać sięo trybie IchżYCiil-i)Uste'lnicz~go I :stowych. które odznaczaJą sJ~ zaruwno I <lą ~tę u przyczó'ka. m05towego. Ów 
i, ieżeliby było potrzeba. w miar~ moż- rozmachem kon~lru.kcyinym, jak i zawl!y splot ulic dojazdowych. przy 
ności im pomóc Podobnie; jak ludność pięktlością linii. Na ten ostatni mo- przyczółkach mostowych jest dla No­
Pro~resso. i oni zabudowapi.a swoje'po- ment -. estetykę konstrukcyj mOi;to- wego Jorku charakterystyczny .. Pocho­
stawili w górcwh Do tego sa' zmuszeni w~'ch - kłada inż~'nierow:e amerykań- dzi on stad. że nowo powstające mosty, 
ze wzglę-du na słodką wodę. Dro~a do ! sey wielki nacisk i niewątpliwie wy- buJowane w:§ród i"tnieiacych już do­
nkh wi<>dą~a była bardzo !Jdążliw.a i przt>d7..aia pod tym wzgl~dt>m Europf,', mów. wymagają nierę7- wielkich przeo­
nieznana. Wedłu~ informaeyj. zasią- Warto wspomnieć. że jednym z na j -, brażeó urbanistycznych. aby \ ... ·śród la­
gni~tych na San Cristoba'l. tl'zebanam czyrrnrejsz,rch architektów amerykań- biryn~u budowli miejskich znaleźć po­
byto najpierw motorówką. poje.Ch.8.Ć do skieh obecnej doby jest Polak z POChO-, łączenie między środkiem miasta a mo­
Zatoki Rybnej. dzenia. Ralf Modrzejewski, syn słynnej stelO. Potrzebne są w t}:m celu nieraz 

Wvbraliśmy się w czwórkę: k()men- artystki. Znalazł on za oceanem szero- odrębne tunele i podjazdy, ja,kie widae! 
d>ant, ieden l oficerów. lekarz i. jll •. Z łlie pole do pracy i wsławił się budową na fotografji. 
mapa w ręku omija,liśmyosŁrożnie ka'ż­
da wyglądającą z morza rarę. Mo~li­
śmy jechać zupełnie bezpiooznie w dal­
szei odległości od brzegu. na pelnem 
morzu. gdzie niebezpiE'..czeń,stwa. rozbi­
cia si~ o skały podwOdne riiema, Jazda 
taka byłaby jedna,kże mało urozmaico­
na. Poza kilku rzucającemi się rajami 
oraz zdradliwie sz"bujqcemi rekinami 
nie dałaby ona żadny-ch Innycb emo­
cyj. Na cyplach przybrzeżnych skał 
nlltomi-ast gnieździ się mnó~two ptac­
twa. Różnobarwne m~~-v. czarno-jed­
wabne fregaty i szare pelikany wiro­
watv nad Idowami naszemi. ~acznie 
śledląc. czy niemani zuchwal<;v nie 
zbliża się za blisko do ich we wnf,'kach 
ukrytych gniazd. W zacisznych cieśni­
nach w,,!egiwały si~ leniwie stada· Co.k 
i lwów mor:>kich. Niespodziewane u­
kazanie si~ motorówki i jej niesamo­
wi'h warkot wprowadziły je w zdumie­
nie Nie decydowały się ics,zcze na u­
cieczkc:. Dopiero strzały l{arabinowe 
drapleżneQ'{) człowieka zmusiły je do 
szybkiego zesunięcia się w wodę. Pod· 
płvneły do szalupy i groźnemszczeka­
niem i rykiem dawały wy-r,az swego 
nielrdoVl'olenia, Do taki-ego niepokoje­
nia ich na wygodnej plaży nie są przy- NOWY MOST WASZYNGTO~A W NOWYM JORKU 

ZWVC1.8 jone. jedneg() z n8jwi~kszych mostów w A-
Po 40 minutach wylądowaliśmy w meryce, Quebec Brid,ge. opierającego się 

Zatoce Rybnej. Stal tu kuter rybacki. na dwóch tylko filarac? .. 
Robotnicy na brzegu byli zajęci susze- Na zalączon~ch rycmach znajdUje 
niem ryb. Niemiły zapach .złei~ey z ~a- j się widok dwóch ,św.ieżo ukoóczo~veh 
wałków mięsB. rozloronl-eh n'lł kamIe- ł mostów amerykanskIch. o rozmaitym 
niach. uniemożliwił szersze uiin'tere ' 6yet~l!'i~. Pief\,:s~y.m jest most w kali­
wanie się jak~'ią wobytegop&lQwu. forDlJsku,m mlescle Pasadena, lWho-

Zauważyć należy. że wspomniane 
mo., t y zbudo\\ane zostały w czasie 
trwai&cego .. krytysu". świadtczą wi~ 
dodatnio o nleżachwianj'm postępie in­
żynierii i... o zdolności znajcbwania 
środków pienięinych na tak olbrz 'mie 
inwestycja 

( : . 

ciM:'U pół godZiny doj~e! do ich zabu­
dowań. Wkrótce znaleźliśmy ścieżkę· 
Byiiśm:,! dumni z naszych zdolności tu­
rystycznych. ..Damy radę bez przewod­
ni,ka'" Po 15 mniejwi~ei minutach -
ścieżek robiło si~ coraz więcei. a przy­
tern takie dziwne i co do s\vego kie­
runku zdradliwe. że nie wiedząc. któ­
rą wybrać, z81bląkałiśmv się w <1żun­
glach. W niedalekiej odległości od 
miejsca zamieszkania Weymann6w 
znaleźliśmy drogowskaz. Napis nie­
mieoki podawał dwie drogi. jedną krót­
szą. drugą dłuższą. Domyślaliśmy się, 
że dłuższa prawdopodobnie będzie wy~ 
godniejsza, więc ja wybraliśmy. Odnogi 
nowych ścieżek w nowych kierunkach 
oddaliły nas zno''vu od celu. Winne te­
mu dzikie osły. W wielkiej ilości wę­
drują one nocą 00 wyspach. torując sO­
bie drogi do żerowisk. Zaczf,'liśmy wo­
łać. Może to nas pr~dzej wybawi z roz­
paczlJwej sytuacji. Ustą.pił pot z; czoła. 
kiedv ze środ'ka ga.szczu odezwał się 
glos 'kobiety. gościnnie zapraszający 
zmęczonych pielgrzymów. Była to żona. 
p. \Ve-ymanna. którv ją o nasze m przy~ 
b"ciu uprzedził. bo poprzedniego dnia 
o' naszych zamiarach dowiedział się w­
Post Office Bay. 

Państwo Weymann sa pochodzenia 
oiemiockie.'l'o. Na wyspę przywędrowali 
przed 3 i pół rokiem. .Jako maior ar­
mii niemieockiej z czasów przedwojen­
nych nie mógł pan Weymann pogodzić 
sip ze stosunkami hitlerowskiego reżj­
m~ i. prawdopodobnie naraziwszy się 
na niełask~ rządzących czynników, 
zmuszonv był dla ocalenia życia emi­
grować z ojczystego kraju. Pani Wey­
mannowa nie analizowała w :;zczeg-Ó­
lach powodu ich .. zwiania". Tylko ze 
sP(X~bu ie.i odno'Szenia się do powoje n­
mch Niljmiec można wnioskować o 
SłusZllOŚr,i przytoczonych przypu.szczeń 

Zapytana. czy czuje się szczęśliwa 
na tak bezludnei wys.pie. oświadczyła. 
że wracar do kraiu chwilowo nie za­
mie,rza. a utrata majątku zmu,.za ją do 
znalezienia nowych spo50bów życia. 
Robi wrażenie dobrze wykształconej 
kobiety. W zagadnieniach socjalnych 
i politycznych potrafiła postawić swój 
własny rzecz·owy światopoglad. a hart 
woli. zdobyty w ciężkie m z.ma.ganiu się 
z życiem, wyrobił w niej stalowy cha­
rakter. 

Nie miałem niestety sposobności 
lepszeg() zaznajomienia si~ z jej mę­
żem. który w czasie naszej w ich osie­
dlu obecności znajd.ował się w Post 
Office Bay. aby upolować lwa morskie­
g.O. z którego skóry zamierzał uszyć r0-

bie, żonie i sta.rszemu synowi trzewiki. 

W toku dalszei rozmowy Weyman­
nowa stvlowo i barwnie opowiad,ala o 
trybie ich życia na wyspie. Twierdzi. 
że pelne zadowolenie daje jej praca w 
krze vach dziko zarosłei wyspy. Nie­
u5tanna praca jest oodstawą jej szczę­
ścia. o dobrobyt nie troszczy się. Po­
czątk: osiedlenia się były trudne. Wraz 
z małżonkiem. przybywszy tu na ame~ 
rvka.l't.skim jachcie. zamieszkiwali przez 
dluższy czas w jaskini piratów. W tej 
malej norze o 4 m. kw. powierzchni po­
rodziła synka. l ie PIlyzwyczajony do 
ludzi. rozpaczliwie plakał. kiedyśmy 
'weszli do wnętrza obe.cnego pr.vmity,,·­
ne,~o mie~zkania. 

Jedynymi g-ośćmi ~I\ tu Amervka­
nie. k tcirzy pl'zyjeżdżaja na pol 0\\ Rnlp.. 
Floreana bo~ata jest w dziki. w dzikie 
o-h' i byki. Przyjazd na polo'watlie je.1 
rzekomo tylko pła~zcz.vkiem. ood któ. 
r~ m robi się pomiary wyspy i owen:l. 
dl<l celów wojennych. Japońezycv tu 
równ:pź zagll\dają i rybołóstwo upra­
wiaja. Stanom Zjednoczonym na ro­
siadaniu Galapagos bardzo zależy Mo­
ga one być bazą w ope'raciach wojen­
nych. l\iedy chodziłoby o ewentualne 
zdobyde lub zniszczenie UJrzą.dzeń l·a­
nału Panamskiego przez agresywnych 
Japończyków. 

2;ycząc pp. Weymannom szczęśliwe­
!l;0 pożycia na wyspie i pelnego zadowo­
lenia z życia. wróciliśmy późnym wie­
czorem na "Dar Pomorza". 

~. W. GLóWCZEWSKI. 
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Piołrl(owska 91 
Gotlziny pray ~ ęe dla interostoDt6. 

"d 10 - 12 

Dyżm"y nocne aptek 
1\ocy r1z b iPjszej dYżUrują aptoki: H 

PIlD\'e ICl\\ (> j 7,giel'skn 57. - \V, Gro~I\I\Ow· 
!,l\iego. 11 Lid,]pada 15. - .' ·rów Gort ­
fein a . Pil 1? ud :.: ki ego 51. - .J. Ch"ldzYIll'kiej , 
PI()tl'ko\V~hil ]fi;) - H. Hembielil'Flkiego. t 
Anclt·zc .ia 28, - A. ~z~' mal~l"klfl I=(O. 1" 'Z'l­
dzalnianil li;;. 

Teałł"v lódZ!kie 
Teatr M!el"ki - .. Tpn i tamteu" 
Teatr Popularny - "Co kobieta mot e" . 
AlhamlJra - .. /J l'I.Y.idź I il\WÓI'Z (}czy ". 

Kir.:a chrześcijańskie 
Adria·Mełro - .. Hopla". 
Bratnia Stneoha - .,Parada n~zerwj · 

słów ". 
Caslno " .\ntl'k polioma 1"lto,·" 
Cono -- .. Prz\· bł(!lia ". 
Canitol ~ ... \YI'I·o n il: n" 
Czary - "Dziś tyjeIIlY". 
Grand.Kino - "Zuzu" . 
Mbaou - "J\oblotv w jego lyelu". 
Mewa - .. Gru'ch mlod()Ści". 
LUDa - " Frasqu!ta". 
Ludowy - "Sekret kobIety". 
P/llace - "Piotruś". 
Przodwiośnie - .. Od wle~zora do pól· 

nocy". 
OśwIatowy - "Vlva Vllla". 
Słońce - "Uśmiech szczęści ..... 
StylolV'v - "Smlerć od poeuwa. ... 
Rekord - ,.Mord w Trynidad". 
Zachęta - ,.Handel żywym towarem" 
tydow8ka lamowola. Na Ulicy Moch -

nackiego w obrębie 14 komisnrJllIu P. p. 
dzfeją się niesamowite rzeczy, l!wiadczqf(> 
o zuchwah'twie i samowoli tydol!!two.. O 
tót na uliry tej pod nr. 10 tnies~l{n M. CI\! 
ciorowskl wra~ z toną idzieoldem ora.z 
bratem swej tony S. Dąbkowsl(jm. Cle­
ciorowskl. będąc bez pracy, nie mógl pła­
cić komornego t wobec tego gospodarz do­
mu. Abt'am Lernol'. oddał sprawę do IIA­
du o ek~U\ll\ję. Nie czekaiąc wyroku, tyd 
samllwolnie wymeldował call\ rodzinł! już 
We wrześniu roku ub .• podajl\c \V biurze I 
meldunkowem. 1e się wyprowadzili w 
nieznanym kierunku. 

W Jrrudniu rolw uh. po rozprawie sl\d 
grodzki wydnł wYI'ok eksmi!\yjny, Jednak­
że dzięki morlltorium o odroczeniu eks­
misji. fJdzina ta do lej mieszkn.1R., nie wie­
dząc oczywiście . te jl'st wymeldowana. 

W lutym r . b. p. Cieciorow'lka, ublep:a­
jł\e Sil! o świadectwo ubóstwa. z' .... r6<'lla się 
do gospodarza o zaświadczeniA. Jllkte 
hyla zdziwiona. p-dY p;ospodal'Z o~wfllcJczył 
jel Wrel"Z. tn nie mote je./ tego W~'pf!!Ił~ , 
gdy t ona u niello .lut nfe mfMzką. Z prte­
rłltplIfom~(todorowlI.cv twferdzJII. te ZQ­
stall wymtlldowlłnł lut prawie od p6ł ro­
h~ l pnad wyrol(lem 1'1 ekemi!!ję. 

Spraw" "Rlnte"p!Oowala I\I~ pollcll\. 
Z tycia 'Koła prry1acl6ł Jogo Baolla 

Pfly"pOloblenla WojSkowago .. kcll rzt. 
młeślllłcle'. \V rlnlu 28 bm. o gorl'!. 20 
odb~rlzle elę w lokalu I!zleoły Im. Adama 
Mickiewicza prry ul. Sttlrllnp;a 2ł, walne 
Toczne z('hranle T-Ito Baonu. w lik ład kt6-
re~o wf'lchot1z" ('ech y: 'ry~Jor6w. kraw· 
ców. jubfler6w. zegaMIlletr1.ów, Ill'awerów 
kapeluszników, powroźników, brultarzy. 
oraz sekcjlt robotnicza. . 

Skład J{ola liczy w sobie Po 2 reprezen· 
tantów kntdego z wymienionych cerhóW, 
II. mianowicie prE'ZeEÓW f w/cepl·ozesów. 
k tórzy ial{o opiekunowie mają Da celu 
pieczę nad przysposobieniem wojl'kowem 
młodocianych przyszłych rzemieślników. 

Trzy przedstawienła po cenpch znłioo 
IlYCh. W ponied?ialek oraz w środę wip­
oZQrem powtórzenIe sztuki Kałalewa p. t. 
,.Kwlecista dro~:J:'. \Ve wtorek wieczo· 
rem kapitalna ł(omed.ill Llchłenherl=(a pt. 
. ,2:2 MeC'z małteński". Wszystkie te przet! ­
st.awienlA. tlane będĄ po cenarh znitonych 
od 40 Jlr do 2,70 zł. Pr7.edstawienjl.l. l'OZ-
1'1lC'7.ynl1l/\ sl(> punktualnie. 

Z fycla ~łr"nn;cłwa Narndowego w 
TU!lzynle. W Tuszynj,e pod Lodz!ą. przy 
Stron. Naro(ł. nowstał IIc7.ący lut nr1.('!lzIG 
100 członkńw Wydział Młodych St. Nfl.ro­
dowego. Organi7.arja ta jest jut na tyle 
silna. tl' pozwoliła. sohie na zalmnienie I 
Rztanrln.ru I z kl1t.dym dniem w'!rn!ltn.. -
Do utworzenia tei nowel placówki przy­
czyniła !'Ij~ w pierwszym l'7~ędzio p. Jltnl­
na Hummp!llwa. kt6rej tą drott/\ eklactnią 
wdl\'f;'C'znł członkowie star'oJ)olsl<lp .,Bóg 
zapIać!" 

Jt ..... łlr .. P~h; ... ł" . --
Adrel'l "Oręc1nWJ'l łka" PablaDlce, ulIoa 

GI'T"f'r, ... I'!""a !\. tol. ?3U. 
Pl'Isłec1r:en1 a ratły mle'skleJ. .Tak FIlę 

dowln"ulem\'. po~jedzenle rlvtv mlejskie1 
7.Il!ltanip l\wol"ne na dzień 2~ hm. w sali 
kina .. Nowo~C'I·' . Nil tl'm pOflledzenhl ma 
być rlolwnany wyh6r komiAlI rl'wlzyJnE'i 
i huM!'towel. Do dnia hlllO ma hyć praw­
doporlnhnlr n-talone prf'l1.ydj\lm m"rrlstl·a · 
tu. ~l1nncj /\ !<,!Ot w nielarla kłoporie. ko. 
go mianować na to stanowilIko. Gdy t jak 

l6dzc , psychiatrzy zajmą sie tym, ,Wybl~:~~~~~l~jdCY 
co sprzedał kolumnę Zygmunta lar~q~~o~~e~o!tał!a~;~~~~~d~~j~~y 

N ajgełł,jalniejs.:.y os~ust, lJ"'od~i mier:# KoplJdlołf.ltJlii, ,~łł'(Ułll 
ł"6w"".ie~ .~ tł'ansala~yj :# PlłS.ft{.·~ą Bialou:ieską i kolejką doja~­

dOłf.lą. ,;:na,lduje się pod obserwacją lekar~?1 

:--.1i~zwykłego 'klienta w O!>obie gę- W miffizycZasi~ . 5prz~dał w Wat$za-
njalnego oszusta, Włodzimierza Kopy- wie tor jt>dnej t l<olejel\ doJudowych, 
d'owskiego. znalazł są.d łódzki. A że a nawet zd.ołał ustawić posteronki po­
genJalno.5Ć granicz .... CZ!;sto z obłędem , Il<:yjne. by ktoś nieopowolan:v nic roz­
nic dziwnego, że Kopydlowskl w naj- kra·dł reszty toru 
bliż5z~'m czasie, ie.5zcz(> przed rozpra- Dlllszei~go "tranzaKcje" nIemniej 
wą sąd()wą, z<)~.tanie przewieziony na pom~'ślnie sir: rOZWijały, alto najcl~kllw­
obserwacje, do "zpitalo psychjatryczne- :l'Za z nich była sprzedai Pl.l';zcz\, Bia­
go w Kochanówku. lowleskiej. WYi(>cha.ws~v doo Bialowie-

NIebyle to jaki pta.szek - Włodzi- Ży. K;)p~'dlowski sporządził plan .. Czt'r­
mIerz Kopydłowski. Urodził sil;' w Ja- wonelo!O Boru" i zdołal 1<0 nawet uwie­
rotlnie Wielkopob klm iako s~' n kucha- rzytelnić w tamtejszem nadleśnictwi{'. 
rzn ks. Radolina, b. a.mbasadora nie- DOCzem z dokumentami .• deleg-ata ml­
mieckiego w Paryżu . Jako uczeń 8 kI. nist.:-rjalnego" wrócił do Lodzi i p.rzy 
gimnazjalnej we Wrocławiu oJuad w uJ . Piotrkowskiei u.rzą.dził .. biul'<> gprZe­
r . 19H. S' Blalowie­
więzienia 

krowni " 
większą. 
magazyni 
hamowal 
wersacyj 
nia). 

W r . i ' 
dlzi. gdzie 
słowv 05 j 
drżał do ~ 
Ul in. spn 
ku kmioH 
nie zalicz 

To znó 
wlooeiani 
~!){lO żł i 

L6d z 
ir.'ormuj 
zeznań d 
Rłowego ( 
c1ni",m 1 

Do. zło. 
c i l'l ,', i r 
czono do 
słbwej, o i 
pił na ro1ł 
we VI-ej 
obowiąza. 
nie. 

Zezna 
mieślnic 
C'zone od v l U \J ..... ~. 

krątą po~ 'lFlkl , dotychczasowy wicepro· 
zydent zrzlkl się te~o ZMllrzytU. 

Kradzłe~ gołębi. Nocy ubiC!llpj nleztllł ­
ni sprawcy skradli z obórld WeronikI 
Wal asik. zarl' . przy ul. Kopernika 1 ł klika 
~olębi ,vartoścl 16 żl Sprawców kradzie­
ty poszllkufe pl)lIcja. 

Kronika Zduńskiej Woli 

Aqentul'a , .orędoWlllka" mieści IIi" przy 
uL Kościelne' tł. tam moina ul!kutec~nl.6 
zamówienia prenumeraty mieSlęcznel. 

W agenturze le'ł do nabycia tania ••• 
kulatura. 

Na margInesie wyborc\w do rady mla'. 

to ... 2 Oli­
wnych lu-

ela mu sl~ 
pracowni. 

II\'. ukra,.dł 
licę . Przy 

· oleż OSZU-

w.stał u­
ku więzie-

(arę i wr6-
. JIOpein ił aż 

Izi obeenie 
z,pitalu . 
ie not,owa­
Polsce. 

zona do l, 

b złożenie 
00 zł. O ile 
"gi handlo­
Ldmienić w 
~ość przed-
'~nkumen-

Jadania. ze­
~Q.cy zakUt-
ysł. o ile 

do katego­
IV. Zezna­
'mularzach 

Przy wybone burmistrz" Ob6z Naro· 
dowy złotYł deklarację. jt !flo!!ownć nie 
będzie, Ildyt nie chce brać odpowiedzial · 
floMi na siebie. P . P. S. także wstrzyma.· 
ła się od gloiowania. 

ApelaoJa narodowo6w w Sza4ku. Dnia. 
8 pa:ldziernika 1934 r. sąd !{l'Odzkl w Zduń­
skiei Woli skazał SzeplewiC'za Kaz .. Sa­
dOWSkiego Jana. WI'óblewsldejZo Sewery­
na po 6 mies. więzienin tn zajścia w Szad­
ku dnia 17 czerwca 1934 ". ODia 2'l bm. 
odbyła się rozprawa w Raliszu w 8E\dzif;l 
okręgowym. gdzie ci sami narodowcy za· 
etall skazani na 1 mies. Al'esztu z zawle­
@zenlem nn :1 lata. 

Osobiste. Rs. wlk. Szymczyk wyjechał 
dnia 22 bm. na ob.ięcie parafji w pow. lip­
nowskim we wsi Wiegie. natomiast na : ~. 
go miejsce prz~'byl k'3. Szczebroskl z. O· 
śwlęclmla. 

Sklej. Dnia 21 bm radni nasze/w miast'ł 
zebrali się po mz pierwszy. by wybro~ 
radę miejską. Magistrat nasz w wlększo· 
ści zdpC'ydlJwanel "sanacyfno"·tydowsl(\!'j 
( .. 8anal.'.ja" 2 radnych. tydzi ł radnych l, 
nie mot e się l.dobyć na to. by wybl'ać bur- KrQllłka Kalis~a 
mistrza I to tnl<it!go nawet. które!!'o "wyi · 
S2!e sfery" naznaczyły, Fakt ten świadczy Z QfoC!ly.tel akademfl paplesld.". W 
mocuo o tern. Jak rak korupcji i riiezgod\' sali Straty Potn.rnel. Kat. Stow. MI. w Go­
mocno już toczy zlepek "sannl.'yjn:('. dzle8zach (pow. kl\.llski) utza,rlzlło skado-

Na samym. pocz~tku pOlOledzeola wal · mJę papieską. Akademję zagalJ kl!. l~na­
ka w BB. uWldoczmła się lIlocno .już przy I cy Brzezlk, asystent K. S. M., podkreśla­
wyborze przl'worlnlczącello f'losledp;enla , jąe W krótkich słOwach, czem jest Pnpie~ 
Itdzie dwóC.b kandydatów BB. wl\.lczyło o dla Kościola katolickiego. Następnie 1\. 
tp.n ~aer.('z~t. W końcu wybrano .łoeaml S. M. odśpiewało hymn papieski. 7, kolei I 
BB. l iyd6w p~zewodnll'zącym p. KOl'!łow- p. K. F'rasunkiewlcz6wna wvgłosila refł). 
I!~Iego, BurmIstrzem wybrano p. Sza- rat p. t. "Ojciec św. Pius XI". Następnie 
mawsklego, który uzyskał ~ /tłOMW, 7 wY/Jlollzono kilka deklamaeyj. Ks. I. BI'ze­
Chorzowie, p. Drobny, 7:atnleezknły przy zik wygłosił referat o Akcji l{ntolickief, 
Jakle bylo. sła~owł8ko Obozu NR.~odowe- Da 1Ill\końl.'zenłe. którego wniósł okrzyk na 
!f o? Pr7.ewodntczący klubu .rn~zlet'kltl~o cześć Ojca. św Piusa XI który ontuzta-
Obozu NnrodowO!fo zlotył wl11osck, by dla t I t ł' d h .... . I" . 
burmiRtrzn pneznaczyć 300 zł mlef'll~cznie. s yczn l) zos a po c wyeo .. y przez lcznle 
a dla łuwnlk6w I wll'eburmlstrza po 5 zł zebrAnych. Na z.akończenle K. S. M. wraz 
za. poszl'1.eJrólne posiedzenia. motywując z cate!l1 nudytor,um odśpl,~walo hymn kn­
krok ten względami oszl'zędnościowemi, tolickt "My chcemy Boga 
wniosek ten przepadł. p;dyt "sanacja" . ObJęole urzę40w~nł .. W urzędzlo wc>­
wraz ! t.ydami I 80l'jallAtnml uchwaliła Jewórlzklm w Lodzl nowoobrany prezy­
rllt\ hurmlstrza 425 zł. dla wll'eburmllóltrZ1\ den t miasta p. KI~zimierz Sllllstl'owskl orat 
15 zł za posiedzenie, dla ławników po 10 wieenrezydent Mateusz Slwik 2łotylt przy­
zł za posiedzenIe, sIQS'ę, którą w zastępstwie odebrał p. wloe. 

HOlhiezej w Lodzi, na mieJsce zm.arlego 
I'ad~v . śp . Karolaka. Wybory priepl'o­
wad70ne będa w siódmym okręgu wy­
borcz~·m. Dokona go zgromadzenie 
wyborcze. wyznaczone na 7 marca br. 
w Lodzi. 

00 2 marca br. składane qlo.gą być 
reklamacje z powodu pominięcIa w spi­
sach wyborczych . 

Z mie~skiej komisji ·· 
. finansowo-budżetowej 
L 6 ci t, 25 2. W dniach 26, 27 i 28 

bm . o ~odz . t9 w saU Rjldy mieisldej 
Przy ul Poinol'skiej 16 odbf;'dzte :;i~ po­
,;ieclzen ie komi s ji finamowo - budżet6-
wej. NłI p<>siedzeniu tem rozpatn'wa­
ne będą w dalszym ciagu przedloienitt 
(inan :5owe zar'ządu miej:;kiel<o na rol\ 
ac1ministrn('~in" L93.1-36 

!l!Ę!S 

wojewoda Potocki Następnie naczelnik 
wydziałU samorząrlowegil p. Jelinęk WI·~· 
czyI wymienionym df'lkrety nómlu/lcy jtll). 
Jak się dowiadujemy. objęcie unędówąnla. 
przez nowe prezydjum oastJ"pi w ponie­
działek , dnia 25 b. lU. Pl" Sallstrowsk.! 
i Siwik przybędą w towarzystwie lnspek. 
tora samor:tą.rlówego woj. łóc1zklego p. F:o~ 
złowskiego 

Ofiara. P. J . Sowadzkl ofiarował n~ 
Polski BiAły Krzy~ 100 ztcltych orar. 1111 
8wifltli<'q Pols kiego Ctpl'wónego Krzyż;! 
50 zlfJtvrh, które to Sllnt\' ntr7.~' mn!y w~, 
1l1i 011i onp \n~tytuc.i e. 

Za przemyt l handel sacbaryną Wło­
dzimi e rz Hychlewski '/:ostal przycbWYCOilY 
nil. pl'zemycil'\ 15 k~. '1adlflTynv pl~chMlze­
llia, lliemif'ckiE'go. za co obecnie odpowie.­
dai przed !Iqdem p:rorlzkim. ~dzio skazany 
został na 3 miesll\cl' wi~zienia i 1000 zło­
tych grz~' wny 

Skazanie fabrykanta koro.,ek. -r-t CIl deI 
Szonfeld w 1930 "oku tł\kUpił l() maszyn 
koronkal'"kich w firmie .. Lambach" w 
Niemc7.Ach za cenę ~j tysięcy dolarów. Pl'ZY 
odbiol'ze maRzyn Szonfeld wpłacił t~'sia.c 
dolarów. na pozostałą sumę wystawił 8ZO· 
reg weksli. które mimo upływu kllktJ lat 
nie wykupił. Wymieniona firma otrzyma­
ła klauzulę sqdową. na podstawie które.! 
maS1.YllY zostały oblotone aresztem Na 
skutek ierlnak, iż SzonfeId winian był 
Kasie Choryćn 200 zlotych. zaj~te już l'a~ 
maszyny powtó1'l1ie zflięto i wystawiono 
na lIC'ytację. na kt6rl'j wszystkie trlaszyny 
zllkupił podstawiony pr7;ez Szćinfelda nie­
jaki nllnkelm!111 ~a RUmę 202 zlotych. 
NaE'f~pni e . Dunkelman odsprzedał J)Q 

pewnym cZR'l ie mAszyn y niejakiemu Kol­
tunowi za 930 złótych . które następnie 
odrllłł IIPowl'otem w dilertaw~ Efzer'lhel'­
gnwi .TohU"'ńU Obpcnle wsnóln(cy ttan"li 
przed 1If\c1ero okrp,/towvtll. ~rtzte Ikuanl zó­
stIllI: MendtlI Sz(lnfeld tlll 10 mlellfl:ey wIę­
zIenia, .Tolne F: ttrnber/t no. 8 mi. l~eY wl/S­
zl"nla ! Oliwili DlInklllmeo na, A mlellłlłe3' 
Więzienia. ~ zawi8!1~enlem na. ~ lat, 

Plerwgy krok bok.an'd. Jale .I~ do· 
wladuJemy, w dnIu 10 mArca r. b. na salI 
giml1MtYI!zl'tej 29 p. II. k., odbęd!\ się zawo· 
dy hokllerskle dla mle.lseowych 'lawodni · 
k6w p. n. ,.Piorwszy krok bokserski" , 

Kronika Sieradza 

z poSiedzenia rad,. mlel.klaJ. W '/Lli 
maAistr'atu m. Sieradza odbyło slp, dnia 
20 hm. pierwsze posiedzenie nowel rady 
miejskiej, na któI'em przeprowadzono u­
stalenie uposat.pń dla czlonków zarzE\du. 
Po krótkiej dyslmsji uchwalono wynlu!r!) • 
dzenle dla burmistrza w sumie 428 zł 80 
gr mil'siE:czn ie ol'az pl'zvznano prelimlno­
wańą. iuż sum~ 600 zl dla wireburmlstrza 
i ławników . J<1ub Nnrodowy miał na ~e­
lu obnl~eoie poborów burmistrza ze wZlllę­
dów o5!l'!czędnościowych. lecz wobec usta­
wy. która p/'lI;ewldu.io uposatenle według 
p;rupy 7-mej dIn miast tlonad 10 ty .. lud'~ 
no~ci. ulOto'lunkował sil! przychylnie. y,\'Ócz 
I'i~cju rzłonków radnycb S. N .. którzy 00-
wstrzymali ~ię od !tłosu Radny f.l. K. Li­
piński (S. N.) podał wniosek skasowRula 
\Vicehurmf~lr~n. by tern samem nie obclE\· 
tać blHltetu. c'!emu e'ponowal burmfst10z 
p. J. Mtlkowskf. Sprawa ta ostat(,l'znie 
ma być roz~tr7.Yllnlęta na nafltępnern '!e­
braniu przy wyborze cr.lonków zarządu, 
od którpllo znleteć będzie wybór wlccbu1"­
mi!"trzn lub nie, 

ma łlłwników uchwalono PO 5 zl za. 
kat.de pOfliert7.enle. Po 16 minutAch ob­
rad I'lMlpd?l'nle zamknięto 

ZatrucIe gazem. ME'chanlk w mly­
nie parowym p . Zdziflłlłwa ModelQkle/lO 
W!'1klltpk ek!lplozil wll\1.anln rur uh~ltł za­
truciu p;nzom. Umle~zc1.ony w ""pllnlu 
do~iero trzeciego dnła odzyskał przytom­
noM. 

---------------------------------------------------------------------------------------------------~ I P r 7 e d p', a t a ra k~~T~~~~"3~(J~:t r'p~~~~ew~!a~~6wp!~~~ruiow:c~k;;~I~~;i 
III l.lł". \V IllCem'Ja.ch .. I 22U. z OOnOll'l.e/'lie,n do domu zl il .20 na 

prowincji nn poc~tl)ch jut " odnoszeniem do domu kwo.rtn1.nle 7.01. IllleslflomJie 2.8'. pOIł 
opn>'lttt m:e<ęcz.nifJ w POlbCP " 6.00. w ir~l11i'ch lrraJach 3/ 11.00. Przf 7.mll! wydaniach tYllod. 
n iO\l'<I ItOsz.lllJe .. OreQow\I1lk" IIlleall!\lfollle 2.&3 zł I:)e,; o[h'loszenia do domu. W razie WI'PB(l!>;ÓW 
PIl\\'odowan)'ch silą wyt.szl\. pr~e!ł'l.k6d w zal, lad&ie. strajków I t. II. wl'dll.wnlctwo n!e D<:(P/I-

wlU.la za rlostnrcunie pismłl, a abonO/'lcl ",le lIlaj/ł prawo. OOllllllUlla 110 med06tarOZMfob 
numer6w lub odszkodowan:a. 

OrYłoszenł'a nil ,tf'ol)" II·IamoweJ U ,r. /'II .tronl. 4.lamoweJ 'MJ' końcu teketu 
ó [fIIrfe.kC!rJnero 30 W]'. n •• tronle ozwarteJ So lir. n. stronie tłrug!e~ 60 gr. 

O - Prred -.rltf/olllo,QC'jllml potoozneml 100 frr od 1·11lIlIowego mil.lI1elra. 
,100onll ilkOń1pHkóWM\e z ja8trletonlem mitJs(l1l od pOl!Zczeg6 negO wypadku :.10% nndwyżk i. 

DrobM orl4)'z.e/'lia (J\ajwy.e too ,Iów w tem l) ns.gI6wkowI'Qh) slowl) Mglówkowe <tI;I~t(') 
15 ar. kaM9 <JalSle slowo tO II'r. Oqlo.wmi. 'lo blętljcsgo wydania 'prJ:l'Jmujemy do &,o(1&;n, 
10-45 .• do w.d.tI IIledalelnl'l!1i I łW\4taCJJlYCh do lIod~. lUli rano. Za r6ŻJ1lce JI1i9r!IIY ZNtĄ. 
w.m • wraokołcla OJloeHnla. pow.tlla w.kute" IIll\.trfeOwa.llla, wYdawnlotwo nIe odpowiada. 

Roda.kto.r naczelny: Bohdan Jarochowskl. _ Reduktor odl>ow!ed~la1ny Andrzej Trella z pozn·utnlll. - Za 'lY8~"tkje wl8dom~el I artyk.uł, II m. rAdzi odpowiada Leon Trella. Łódt. Piotrkow$ką 91. 
- Za ogloszen ia i reklamY odpowiarla adntln;,;trl\cja w OI;ob\e p. ,'\ntl)J1ioIrO LeśnJewłcza w POZllanlu. - Niellllm6wionych rękop\$6w rl!QakeJa nie zwraca. 

W~'chotlzl CCodzil;l!!lnie z wyjatkllllll) niedziel i 8w14t uroazYlSt~'cb Z dM. /'la dzillń n86t~NlY. Wydawnictwo Drn;\tllrtlla Polska S. A. w PmlM/'IIu, Jw, Marcin 70. 

Telefcny: 4+·61, 1 .... 76, 33.()1, S5-24, ~, 40.72. w lliodlle.le, 'wf,,,-, i .,ó~nym wiee~orem tylko 4Q·72, P. 1(. O. Poznąń mo. 200 149. 
I l 



COla y ł w Kfepura o swym br tle Jnle 
War.t~awtl, w lutym. , W dwa miesiące później stał się wszech· 

Znakomity tenor polski Jan Kiepura pod. światową sławą. Jego debiut w "Tosce" 
pisał dwul~lni kontrakt z Paramountt'm. z Marją Jeritzą był prawdziwą sensacją. Po· 
Któż może lepiej znać świetnego śpiewaka, tem posypaly się engagement. Wreszcie Kie· 
niż ••• jego brat, pierwszy tenor opery war- pura spróbował swych sił w filmie. "Neapol, 
szawskiej, p. Lndis Kiepura. śpiewająee miasto" nie był zbyt udanym 

P. Ladis Kiepura podobny jest do swt'go f~lmem, d~piero ~wle koinedje, które nakrę· 
brata. Jest niemal tego samego wzrost o, ma clł dla. ~lDe.AlhaDce. zdobyły mu sukces 
niezwykle podobne rysy i ••• równie pic;kny wszec~swI~towy. ••• • 
głos. Miły niezwykle skromny niechętnie DZIś Klepura WYJezdza do Ameryki, aby 
mówi o sohie ' nakrc;cić dwa fiJmy. Z całego 8erca życzymy 

Pytam o brata. mu powodzenia. 
- Widziałem go ostatnio w Krynicy 

i w Krakowie, na wystc;pie w T08ce. O jego 
kontrakcie z wytwórnią Paramount w Holly­
wood dowiedziałem siC; z telegramu, jaki brat 
mi wysłał. Jest to je;;o pierwszy wypad fil­
mowy do Ameryki, choć był już tam poprze­
dnio na występach operowych. Ma już być 
w Hollywood w maju. Kto bQclzie z nim 
grał, jaki reżys"r będzie jego filmy reżyse-
rował - narnzie niewiadomo. 

Od p. Ladisa dowiaduję się szczegółów 
l: życia naszego znakomitego śpiewaka. 

Jan Kiepura urodził aię w Sosnowcu 
16 maja 1904 roko. Tu okoilCZył szkołę i lu 
zaciągnął się z bratem i ojcem do szeregów, 
walczlłc w obronie ojczyzny. Po ukoliczcniu 
szkoły przybył do Warszawy, gdzie, z?;odnie 
z życzeniem ojca, wstąpił na prawo. Pierw­
szym, który poznał się na jego bajecznym 
głosie był prof. Warmut z Krakowa. On za­
bronił mu śpiewać, dopóki się nie nauczy, 
on dał mu pierwsze lekcję śpiewu, on prze­
powiedział mu przyszłą sławę ••• 

Gdy Kiepura przybył do Warszawy udzie­
lali mu lekcyj profesorowie Brzeziński i Le­
Iiwa. 

Mniej więcej przed dziesięciu laty Jan 
Kiepura zadebiutował na scenie opery war­
szawskiej w roli Fausta. Początkowo otrzy­
mywał dziesięć złotych za występ, a pod 
koniec swych występów w Warszawie dostał 
już l 200,- zlotych miesięcznie. W operze 
występował dwa lata. 

Gdy do Warazawy przybywała jakaś sła­
wa zagraniczna - gorąco namawiała go, by 
spróbował swych sił poza granicami Polski. 
Dopiero Adam DioU1' zdolał go nakłonić, by 
opu5cił Warszawę. Kiepura spakował swe 
rzeczy w małą studencką walizeczkę i wyje­
chał do Wiednia. 

Wau. 

Ben, a1scy lans:erzy 
Gary Cooper jest aktorem, ktory hardzo 

częslo ukazuje się na ekranie w mUlIdurze, 
nic też dziwnego, że otrzymał w Hollywood 
przydomek .,2olnierza wszystkich narodów'" 

W filmie "Skrzydła" wystąpił w roli 
10lnika, w "Mnrocco" i "Synowie pustyni' 
ukazał się jako żołnierz Legji cudzoziemskiej 
W "Pożegnaniu z broDill" grał włoskiego oCi­
ccm, a w ,.Upadłym aniele" byl żołnierzem 
amerykańskim. 

Wreszcie w ostatnim Wmie, ,,2ycie ben­
galskiego lansjera'" Gary Cooper wystąpi 
w roli oficera indyjskiego pulku Lansjerów 

1e8t to, zdaniem prasy amerykań8kit'j, jego 
Ilnjlepsza rola. 

Film ,,2ycie bengalskiego lansjera" osnu­
ty jest na tle powieści znakomitego !)isarza 
angiel.kiego Francis Ycats Browna. Wypro. 
dukowanie tego rilmu trwało cztery lata i po­
cbłonęlo ponad miljon dolarów. Spccjalna 
ekspedycja wyruszyła do Indji, a[,y lam na­
kręcić zdjl(cia. --

Tonita, 

IndjanTta, która polwchała białego i wyszła za niego zomqż. Sylpil' 
Sydney w nowym filmie wytwórni Paramount wygląda zupełnie ja': 

najprawdziwsza indjanka. 

Nie wykręcił się również od haryTUJtu,ry 
znany Ttomik Jimmy Durante, obdarzony, jaT, 
u.iadomo, potp'żnym nosem. Nie taTciem 

jednak, jaki mu dal Tcaryhaturzysta. 

Małżeństwo I kariera 
nit> idą w parzę 

Małżelistwo i karjera nie idą w parze; -
twierdzi Kathleen Burke, nowa gwiazda "Pa­
ramountu", która wystąpiła w filmie ,,2ycie 
bengalskiego hnsjera". Kathleen rozwiodła 
się ze swym małżonkiem Glenem Rordinem, 
który jakoby przeszkadzał jej w zrobieniu 
karjery. 

Po obejrzeniu filmu ,,2ycle hengalskiego 
lansjera" będziemy mogli się pnieJ{onać o siu­
f:zności teorji 'Kathleen. 

Całujmy się w domu. 

Film pod tym śmieunym tytułem nakręca obecnie wytwórnia Paramount; film tera 
prlletlstaww dzieje wielkiej ipiewaczki. Na zdjęciu scena li tego obrau. w środku 

lIfII'I Grant,' ,rajqcy ,łów,", rol+ 

Czy znacie Pawła Munl? 
Miłośnicy kina, którzy lubią popisywa~ 

się znajomością gwinzd, ich życiorysów, zwy­
czajów, a nawet trybu życia, jaki prowadzą, 
niewiele zapewne słyszeli o aktorze, który 
obecnie w Ameryce zajmuje czołowe miejsce 
o!Jok Ciarka Gahle'a, Fcederica Mllrch'a, 
Maurice'a Chevaliera i innych. Nowy ten 
gwi'azdor, Paweł Muni, w stosunkowo kró­
tkim czasie zrobił rekordową karjerę. Po 
pierwszym swym występie w obra~ie "S car· 
face", który stał się tematem rozmów i dy­
skusyj całej kulturalnej Ameryki, zostaje za­
angażowany na 3 lata przez wytwórnię War­
Der Bros, otrżymując najwy~sze honorarjnm. 

_ W sezonie , 1934/35 Muni nakręcił kilka fil­
mów, z których największl,! popit.Ia,rność zdo-

Film o 

Urocza gwiazda ekranu Normo Shearer wy­
cofuje się na kilktl miesięcy :z; pracy filmo­
wej. Powód? Norma spodziewa się drugiego 
dziecka. Czarująca kobieta i dzielna matl.a. 

był obraz, osnuty na tle powieści Pawła 
Burns'a pod tytułem "Jestem zbiegiem" 
(I am a Fugitive). Powieść, na tle której 
osnuto scenarjusz powyższego filmu, jest 
oparta na autentycznych przeżyciach autora, 
który niesłu8znie skazany w kryminalnym 
procesie przez wiele lat ukrywa się po roz­
maitych 8tolicac.h świata, prowadząc życie 
włóczęgi, daremnie czekając na ostatnie , sło­
wo sprawiedliwości. , Paweł Muni odtwarza 
postać autora p',I'wieści. 

, u 

Ostatnio ukoTiczono prace nad wielkim filmem z iycia ang;plskiego toojsl.a na pogra. 
niczu lndyj, pod tytułem "tycie benRalskieRo lansjera". Głównq rolę ((la U' tym 
potężnym obraie Garry-Cooper. Film I14kręcaRo 'przeszło c;;tery lata gdyż szereg 

" Mięć rob""-,, .u.jM& • 




